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Wczoraj o d b i ło  się publiczne posiedzenie 
W ła d z  T ow arzystw a Kredytowego , na k tórem  
D yrekcja Główna tego?. Towarzystwa, zda ła  
iprawę z czynności ubiegłego 2go półrocza 1839 
r . ,  czyli 27go od zawiązania sig Towarzystwa 
kredytowego. Zagaił posiedzenie w zastępstwie 
JW . Dyrektora G ł:  PrezyJuiącego w Kommis« 
sji Rządo: Przy: i Skarbu, Rzeczywisty Radca 
Stanti 'Iz^shiy poczern Członek Rady Stanu P r e ­
zes D yrek : Gł: M oraw ski zabrał głos, w k tó ­
rym  przedstawiając w krótkości działania W łada  
Towarzystwa w minionem półroczu, tak zakoń­
cz y ł :  „Sięgaiąc w przyszłość, niech mi wolno 
będzie zwrócić ogólną uwagę, na przypadaiące 
nicbawpie w ybory , połowy Członków W ład a  
Towarzystwa. Maiąc zaszczyt stałego przewo­
dniczenia W ładzy naczelnie administruiącej, po­
stawiony i-’stem w bliższej sposobności ocenie­
nia iak wa?.ue iest powołanie Składu W ładz  wy­
konawczych. Obowiązek bezpośredniego p rzy­
wodzenia do. skutku przepisów prawa, wymaga 
bezwzględnego i bezwarunkowego poświęcenia 
sig, ludzie? czynnego wszystkich Członków współ­
działania. Przez obszerniejszy zakres wskaza­
ny Towar: od r. 1838, podwoiły się czynności 
rachunkowe i adHninistracyjne, odpowiedniej 
przeto stosunkowo gorliwości i pracy wymaga 
dobro słu?,by i połączone z niem k redy t i przy- 
s i ła  pomyślność Towarzystwa. Zawiódłby zaufa­
nie współobywateli Kandydat mnietnaiący że 
zdoła pogodzić k ilka jednoczesnych obowiąz­
ków służbowych, w spodziewaniu, że dość bg. 
dzie poświęcić czynnościom towarzystwa chwi­
le od innych powinności zbywaiące. Światła 
troskliwość Wyborców o ogólne i własne do­
bro, nicdozwoli onyrn spuśeić z uwagi, Se k o ­
p y ś ć  Towarzystwa zapewnić, a przeto zaufania 
,ch usprawiedliwić, zdolni są ci Urzędnicy Człon­
kowie władz wykonawczych Tow:, co cały swój 
•zas i nabytą wprawę, zaszczytnemu terno powoła­

niu nie tylko chcą ale i są w możności poświęcić.” 
Radca Dyr,: Głó: G ruszecki odczytał następnie 
zdanie sprawy, z którego wyiątki zamieszczamy : 
Kapitał wypożyczony przgz Tow: Kredyt'owbj a 
należący do dawnego okresu Towarzystwa, wyno­
si po koniec 2go półrocza 1839 r. zł. 88,314,998 
gr. 1; podobny kapitał należący do nowego o k re ­
su Towarz: zł. 190,497,900. *Ogół wierzytelności 
Tow: na dobrach zahipotekowany zł .287,812,898 
gr. 1. Listów zast: w obiegu znajduie się: dawnych 
białych sztuk 107,239, wartości ».ł. 151,914,100; 
żółtych sztuk 2,251, na zł. 3,409,900. Listów zae 
nowych bia łych sztuk 42,676, na zł. 92,303,500; 
żółtych sztuk 1,358, na zł, 1,758,700; w ogóle 
listów zast: dawnych i nowych sztuk 153,524, na 
zł .  249,386,200. Należność do pobrania od sto­
warzyszonych, z rat półrocznych i rozłożonego na 
raty procentu amortyzacyjnego, wynosiła w m i­
nionem półroczu zł. 12,718,934 gr. 20; na rachu­
nek  tego wpłynęło zł. 9 ,304,652 gr. 15; zalega na 
dabrach zł. 3,414,282 gr. 5; najdawniejsza za le ­
głość obciąża Gub: Krakowską i Augusto:; najwy- 
płatniejszą okazała się Gub: Lubel:,  z k tórej za­
ległość dotyczy ty lko  raty przedostatniej, to iest: 
czerwcowej'1839. Sprzedano w półroczu przez 
Towarzystwo dóbr  8 ;  wystawiobo na sprzedaż 
pie-wszą 5, na drugą 8, Należność do wypłaty zat 
listy *a: wylosowane daw: i now: okresu, niemniej 
za kupony półro :,  wynosiła zł. 15,822,459 gr. 20; 
pa to wypłacono zł. 9 ,515,336 gr. 25; pozostai* 
dla niezgłaszaiących się po odbiór zł. 6,307,122 
gr. 15, to iest: zł. 4 ,910,594 gr. 6 za listy zast: i 
kupony dawne, i zł. 1,396,528 gr .  9 za listy zast: 
i kupony nowe. Własność Towarzystwa pocho­
dząca z kar  i exekutnego od zaległości, tudz.ieł 
z innych nadzwyczajnych wpływów, wynosi zł. 
4,489,523 gr. 29, z których zł. 4 ,132,410, iest 
własnością dawnego Towarzystwa, a zł. 357,113 
gr. 29, własnością nowego. Z średniego p rz e ­
cięcia wartość obiegowa była , w półroczu mi-
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nionem Listów zastaw; dawnych po 95 gr.  18, 
nowych po 94 gi*. 20 RtJ obecnie wartość ta­
kowa iest wyższą, a różnica między nowemi i 
dawnemi listami z zaledwie x/ z  do sta wynosi i 
usprawiedliwiać y.daie się przew idzenie,  iż za zbl i­
żeniem się chwili wydawania kuponów 2ej zmia­
ny rozpocząć się inaiącej w Muiu r. h. zniknie 
zupełnie.

VVczoraj po długiej  chorobie rozstała się 
z tym światem ś. p. Florenlyna IVybranl-.cka, 
pogrążywszy w nieutulonym żalu Matkę, której 
by ła  i edynem szczęściem i nadziei*. Zaledwie 

"lat błogiej  młodości dożywszy, zbyt  wcześnie 
opuściła tę ziemię,  której prawdziwą by ła  o- 
zdobą. O J  lat dziecinnych wzrastając w cno­
ty pod okiem czułej matki ,  przez cały bieg 
tak krótkiego życia, przedstawiała wzór d o ­
broci  i by ła  p rzyk ła dem  cnot wszelkich aż 
do ostatniej chwili życia swoiego., Ale nieste­
ty ! za le jwie b łys ła  wdziękami i przymiotami 
serca i duszy, zgasła w kwiecie życia, pozosla- 
wiaiąc tylko smutne po sobie wspomnienie.  Już 
nicżyie dla ziemi,  która była świadkiem d ł u ­
gich iej cierpień,  ale żyie tam, gdzie poszła 
odebrać zasłużoną nagrodę,  żyie w sercach 
przyiacioł .  Zwłoki  iej dziś o gndz: 4 z połu: 
przeniesione będą z domu N r  2247 przy ulicy 
Nalewki do Kościoła XX. Kapucynów; a iutro 
o go: 10 z rana odbędzie się żałobneiVabożenslwo. 
—  Ogródek bardzo tani. Osoba dobroczynna o- 
Harowała tia Szkółkę’Dobroczynności bardzo pię­
kną zabawkę dla dzieci,  iest to ogródek otoczo­
ny sztachetkami,  zawierający drzewka,  krzacz­
ki ,  altanki,  domek z oficyną i ki lkadziesiąt f i­
gurek  spacerujących; wszystko to rozstawione 
niby na trawniku,  mile oko zajmuie i może s łu ­
żyć za przyiemny dar  dla dzieci,  zwłaszcza gdy 
przyłączy się la s łodka myśl,  że pieniądze za 
to wydane,  pomnożą fundus-, ubogich dziatek.  
Ta tedy zabawka iest do nabycia w sklepie u- 
bogich.  Kto da najwięcej do 2go Marca r. b. 
do godziny 1.2ej w południe,  stanie się i«go wła­
ścicielem. Pierwsza cena 'grosz. Kto da więcej? 
cena do której którego dnia dojdzie,  będzie u-

mieszczan* w Kurjcrze.  — Ńr  7 Tygodnika Roi* 
niczo-Techno: między i m e m i  zawiera:  Uwagi 
nad ś rodkami ary tępienia robaków niszczących 
oziminy. — Wczoraj  w Red:  Kurjera złożono in­
ko dar  od Józia zł. 5 dla Sieroty. Na Dobro­
czynność złp,  3 gr.  10 od Kucharki  Rogumiły 
za nieposłuszeństwo, hardość i niedbalstwo w 
służbie.  Od Franciszki  K. za włóczenie się 1 
n iedbałe ugotowanie obiadu zł. 2, na Szkółkę 
Dobroczynnośc i . --  Sztukmistrz F.rUch o którym 
donieśliśmy,  mieszka tera* przy ulicy Tręb a­
ckiej ,  Nr  613. —  Wczoraj  w Wielkim teatrze 
przywołani,  po 3m akcie Roberta  JPannaGi ros-  
decka , a po ukończeniu J P. M arkow ski.

Do doniesień ogłoszonych przez pisma publ i ­
czne o wznoszeniu się w tutejszym kraiu zak ła ­
dów fabrycznych i postępie przemysłu,  zapewne 
nie bezza ięcia  będzie wiadomość o szczególnym 
wzroście w Guberoji  Mazowieckiej położonego 
fabrycznego Miasta £.odii. Biedne rolnicze mia­
steczko w roku 1821 liczące 112 drewnianych 
dotnkow i 799 głów ludności,  po zaprowadzeniu 
w nicm osad fabrycznych,  w r. 1829 miało iuż 
domów murowanych 65, drewnianych 369 i 4273 
ludności.  W  r. 1832 domów murowanych 78, 
drewnianych 399, ludności 5130,  z końcem zaś 
roku 1839 mieściło iuż w sobie znakomitych mu­
rowanych zakładów fabrycznych 6, domów mu­
rowanych 94,  drewnianych wedle normalnych 
rysankpw wystawionych 686, ogółem budynków 
rozmaite machiny i warsztaty w sobie mieszczą­
cych 786 z 14,800 głów ludności.  'Vszystki# 
place przy pierwiastkowej regulacji  urządzoue,  

i zupełnie iuż zaięte i zabudowane zostały. Uli­
ca główna maiąca w prostym kierunku 5 werst 
długości,  3ma rynkami przecięta, służy za ś ro­
d ek  do którogo inne poboczne ulice przytyka* 
ią, i rozciągać się będą.  Z pomiędzy wszystkich 
zalyladow, odznacza się ważnością swoią znako­
mita i na wielką skalę wzniesiona, własnością 1’- 
Gejrer będąca,  do przędzenia bawełny urządzo­
na fabryka z machiną parową o sile 60 kom, 
gdzie iest także zaprowadzonych ISO warszta­
tów sam olkackich  i gdzie dzień i noc około 400
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osób aoAMuic się zatrudnionych.  Z wyłączeniem 
tego zakładu', w roku zeszłym było w ruchu roz­
maitych machin i  warsztatów 3151,  sukienni­
ków 3 wyrabiaiących sukna i czerkasu 19,500 
łokci  i chustek wełnianych sztuk 6050,  Majstrów 
Tkaczy było 805, licząc w to i f abrykę P. Geyera , 
zatrudniają oni 2884 warsztatów wyrabiających 
rocznie rozmaitych tkanin bawełnianych łokci  
11,455,600,  bielizny stołowej łokci  17,200,  p ń- 
czoch par  57,150.  Głównym przedmiotem fa­
brykacj i  w mieście Ł o d z i iest: perka],  baściki ,  
lustryna,  nankin,  bagdad,  manszester,  muślin, 
pika,  drel i szek,  chustki wełniane i bawełniane,  
uraz pończochy, szczególniej zaś wyrób perka-  
lu, z powodu urządzenia przędzalni bawełpy,  
warsztatów samotkackich,  drukarni  walcowych,  
ulepszeń drukarni  ręcznych,  coraz świeższych d e ­
seni i dobór  kolorów znaczny postęp uczynił,  i 
dziś iuż w stosunku do dobroci gatunku i trwa­
łości f arb,  zagranicznym wyrównywa, a co do c e ­
ny przeważa. Szczęśliwy wybór miejsca,  t ro­
skliwa opieka i hojna pomoc Rządu, podniós ł ­
szy miasto L o d ź  do rzędu najznakomitszych 
dziś w krniu; p rzemysłem swoim i c i ągłym na­
pływem z zagranicy przybywających i osiedla­
jących się s rodzinami swemi fabrykantów, naj.  
świetniejsze, i to w nieoddalonej przyszłości ro- 
kuie nadzieie.  Silnie w pływa ią na to gorliwe 
starania Gubernatora Cywilnego Gubernj i  Ma- 
sowieckiej ,  który usiłował i usiłnie o ile tylko 
w iego iest mocy', dopełnić ściśle, Wysokiem 
świat łem poięte i na gruntownej znajomości r ze­
czy oparte dobroczynne polecenia,  iakie mu w 
tym tak ważnym 'przedmiocie Sam JO. Xiążę 
N a  m i e s t n i  k Królestwa bezpośrednio wydać 
raczył.  Jak dalece oczekiwania nadzwyczajnego 
■•zrostu tego miasta są uzasadnione, dosyć iest 
przytoczyć,  że przed końcem roku upłynione.go 
przeszło 600 nowych familji fabrykantów zapi ­
sało się z zagranicy z zamiarem osiedlenia się w 
b ie śc i e  Ł o d z i , że z tycb52 przed t erminem 
przybyło iuż na miejsce,  a około 150 familji o- 
®*ekuie na wydzielenie sobie placów do budo­
wania nowych domów.

A n g lja .—  Między rozmaitemi pogłoskami a 
bliskiej zmianie Ministrów, iest i ta, że Lord 
B rugham  będzie mianowany W ie lkim Strażni­
k iem pieczęci,  wszakże wyiazd tegoż Lorda 
do P aryża  zostaie wsprzeczności z powyższym do­
m y s ł e m . —  P. Sprirthing  niedawno mianowany 
Paziem Królowej,  umar ł  nagle na apoplexją.  
—  Króla H annow enkiego  nie spodziewają się 
więcej w L ondynie,

Francja . —  Xiążę 4 u g u s t  Sasko-Koburgski ,  
Kapitan w wojsku austrjackiem, Brat  Xżniczki 
W ik to r ji , przyszłej  Małżonki Królewicza Xci» 
N em ours  ( f i e am r) ,  ma zaślubić Królewnę F ra n ­
cuzką K lem entynę. Zatem Dwór francuzki zo­
stałby podwójnie spot, inowacony z Domem Ko- 
burg ik im , nie licząc iuż związku z Królem LeO- 
ppldem  •— Hrabia S. A ula irc  (Ol e r )  Poseł  f r a n ­
cuzki w W iedniu, nie przybędzie za ur lopem 
do P a ryża ;  zawikłanie się sprawy wschodniej 
wymaga iego obecności,  gdzie trwaią ważne 
narady dyplomatyczne.—  Minister wojny Je ­
ne ra ł  Sznejder  iest gotów przyiąć dymisję;  Mar­
szałek S ou lt (Suit )  w każdym razie zostaie w 
gab inec ie .—  W  S ztrasburgu  Obywatele przy­
gotowują "prośbę do Rządu, aby wniosek wzglę­
dem uposażenia Królewicza Xcia N em ur  został 
zaniechany. —  Arabowie ośmieleni bezczynno­
ścią Marszałka V alee  ( W a le )  przebiegaią zno­
wu równinę ilJalidja) w ostatnich dniach zbu­
rzyli folwark który dotychczas b y ł  przez nich 
oszczędzany. Bej zF h lja n y  dowodzi TTadjuta• 
m i niepokoiącemi okolice R lid y . —  Do 2'u lo-. 
nu  wydano rozkaz Admirałowi R osam el, aby 
wstrzymał odpłynienie e skadry  rezerwowej,  aż 
do czasu uzbrojenia ieszcze kilku statków wo- 
śennych. —  Z Neapolu  piszą : "W dniu kiedy Xżę 
B o rd ea u x  (Bordo),  zw iedził  PPezuwjusz, ieden 
z towarzyszących mu Francuzów upadł ,  w sku- 
t e k  oparzenia się lawą. Xiążę pierwszy przy,  
b i e g ł  mu na pomoc, a opatrzywszy iego rarię, 
zawołał :  , ,Bolesnem byłoby  dla mnie okupić 
przyiemność śipiercią Francuza!” .

H iszpanja . —  Brygad je r  A ren telo , zab ra ł  Iza- 
bel l iętom pod G w ada laxarą t 30 koni.  Prze-
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t raszoae  wojsko co fnę ło  się do m ia s ta ,  zosta* 
wuiąe K arlis tom  ca łą  prow incję .  W  ogóle od  
czasu ozdrow ienia  I ia b re ry ,  wojsko iego  nową 
zy ska ło  odwagę; gdy tym czasem  E ip a r te ro  o d ­
d a ł  się z u p e łn e j  n iedo łęznośc i .

T u rcja . —  O d  powrotu K ja m ila  Bąszy z Ale* 
m an drji, wieści o wojnie wznowiły się w S ta n i' 
bule. R o z p ie rz ch ła  arin ja  tu reck a  zostanie na 
nowo zeb ran ą ;  a przy  pomocy M ocarstw, P o r ­
ta spodziewa się n a k o n ie o  ugiąć h a rd  ość swo» 
ieg o  wazala. W ic e -K r ó l  postanowił b yć  g ł u ­
ch y m  na  wszelk ie  dalsze u k ła d y ,  i obstaie  u- 
porczyw ie  p rzy  raz  p o d any ch  w arunkach .  Na 
p rz y p a d e k  attaku z strony Tbrahim a  Baszy, IJotta 
a n g ie lsk a  m a  zawinąć w D ardan elle . M ohm cd  
j t l i  o św iadczył te raz ,  ze  czyni t y l k o . przygo- 
towajnia woienrte p rzeciw  Anglji; a S u łtanow i 
n ie  przes ta ło  wynurzać zapew nień  u ległości .

R ozm aitości. —  S k ąp ie c  po d łu g ic h  n a rad ach  
p o s z e d ł  na m ask aradę .  „ C o  koszluie ta m aska?44 
z a p y ta ł  w m agazynie .  „ 6  z ło tych 44, o d p ow ied z ia ł  
K u p iec .  „Co! 6 zło tych! zaw o ła ł  rozgniew any 
sk ą p ie c ,  n ie s łych ane  zdzierstwo! ale  uczynię p a ­
nu Ifepie-j, będziesz  zmuszony sp rze d a ć  z s tra tą ,  
k u p ię  tę m askę po k a rn aw a le !14

P R Z Y IE C H A L 1  do W A R S Z A W Y .
łJerli lz  Jak ó b  Referendarz Stanu z Stanis ławowa i 

Markiewicz Józ: Dzie: z Galczyc; Rząllkowski Bened: 
Dzie: i  Pacyńskiej  Woli; Plichta Aut: Dzie: z Kęczny; 
Sawicki Franc: Dzie> z W ołyńia.

D O N I E S I E N I A ,
Ktohy miał SUMMĘ złp. 5,000 na zastaw na la t  

6, na część wsi Groszki, 'w  Obw: Gostyńskim Powie­
cie Orłowskim, żadnemi długami nieobciążoną, maiącą 
wysiewu Oziminy korcy 23; raczy się ułożyć na miej­
scu u Właściciela tamże mieszkającego. S zo ja jsk i.

Zawiadamiam Łaskawych Łuhowników, iż w przy­
szłym tygodniu wyjeżdżam napowrot  do Wrocławia , 
przeto polecam się icli względom, z oznajmieniem, iż 
4  PAPUGI Brazylijskie zielone z złotym kolorem, 2 
Oatyndyjskie popielate z amarantowym i ieduą Egip­
ską dużą białą z karmazyno cmi p ióraiń i , i kilka 
najlepszego gatunku KANARK ÓW , mam do zbycia; 
stoię w Hot. iu Lipskim przy ulicy Bielańskiej pod 
Sreu) 37niym stancji. I fernsch ted .

NASIENIE KONICZYNY do sprzedania po zł.  4 
gr. 10 garniec, z rabatem znacznym dla biorących kor­

cem, w domu przechodnim Nr 4S4, na przeciw b. pa­
łacu Paca, na leni piąlrze, u P. Gałkowskiego.

Dwie KA R ETY podwójne, używane, 
lecz w dobrym stanie, tak, iż mogą ieszcze 
w najdalsze drogi być użyte, iako też i 
do miejskiej iazdy; iedna z Fabryki  Eru- 

xelskicj, druga Wiedeńskiej,  odzuaczaiąca się nadzwy­
czajną lekkością; z powodu braku miejsca, są do sprze­
dania, za umiarkowane ceny, przy ulicy Elektoralnej 
pod Nrem 794 lit : C. S a tr ick i.

Są do sprzedania 2 FU TR A , z k tórych iedmo W il ­
ków białych kryte,  drugie psów sybirskich niekryte;  
tudzież SKÓflA łosiowa za pomierną cenę, przy ulicy 
Zakroczymskiej S r  1S35; wiadomość n Gospodarza, 
egggpipk W  dniu 19 b. in. iadąc i idąc z Koszar Wo- 

łyńskich na Grzybów, zgubiony został Ptt- 
i P s l P ®  łjores czarny safjanowy, w którym znajdo- 
wało^się Z Ł  265 w pap iernch  bankowych, Kwity na 
owies i siano, i 3 Świadectwa Kaporskiego, Winie- 
wsktego-Morskiego i Arty leryjskiego pułków; łaskawy 
znalazca raczy oddać pod Nr 1103, przy ulicy T w a r ­
dej, w .dom u Briokena, do Jamkla Fe ltz ,  za nagrodą 
zł.  132 gr. 15.

Podpisany Uomor.nik przy T rybąna le  Cywil: Gub: 
Krakowskiej,  zawiadamiam Publiczność, że w territo- 
rjum Miasta Gubernjalnego Kielce, to iest o 700 łokci 
od tegoż miasta, na slronie północno-wschoduiej,  iest 
do sprzedania z wolnej ręki OGRÓD owocowo-space- 
rowy, z wszelkiemi budynkami gospodarskicmi, dre- 
wnianemi, to iest: Mieszkaniem ze 4ch stancji, 2ma ał- 
tanami, Stodoją, Stajnią, Studnią murowaną, Lodownią, 
niemniej Szkolą Drzewek wyborowych. Do O grodu  
tego mnóstwo osób letnią porą  uczęszcza, a ztąd różną 
spekulacją prowadzić można. Nadto do Nieruchomo­
ści te j ,  iest przyległe  kilkanaście morgów dobrego 
gruntu ,  na którym Ogród wspomniony, wedle woli roz­
szerzony być może. Szacunek podany iest na z łp .  
10 000, a o bliższych warunkach w tśancellarji podpisa­
nego w Kielcach, pod Nr 210 dowiedzieć się można.—* 
Kielce d. 6 / 1 8  Lutego 1840 r. K a ro l G a j kir.wio*.

Kto znalazł zgubioną ijnia 18 b. ro. srebrną 
czworograniastą  płaską tulską T A B A K IE R K Ę , a od­
da takową do Składu sukna przy ulicy Bielańskiej,  
pod Nr 602, odbierze nagrody zł. 5C.______ ______

ET/.iś rano zimna stopni 14. Wczoraj  w południa 9.
T E A T R  W IE L K I .  Ju t ro  9 raz R ita .
Niżej podpisana daie BAL dnia 23 b. m.; mueyka 

dobrana, płaszcze, salopy, chustki, zabezpieczone *® 
kontramarkami. M a rja n n a  R a jta ro w ią z .
' J u tro  o bandliiD Ia iew skiego^irzy  u lic y  findn irsk tej-  

Śniadanie: Sandacz., Szczupak, Karp, Lin, Okoń, Karaś, 
lub wszystkie smażo:. M a k a r o n ,  Polędwica, Pieczeń h u ­
zarska, Potrawa, Kotlety ,  etc.


